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Jutro, ŚŚ. Arkadiusza M. i Honoraty P.

Namiestnik Królestwa oznajmił Radzie Administra­
cyjnej, co następuje:

Z pobudek dla których postanowieniem mojem z d.
, *4 Grudnia (5 Stycznia) 1863/4 r., nałożoną, została 
kontrybucja pieniężna jednorazowa na prywatnych 
Właścicieli Ziemskich w Gubernjach Warszawskiej, 
Radomskiej, Lubelskiej i Płockiej; postanowiłem na­
łożyć podobnąż kontrybucją na miasta tychże guber- 
nij, a w szczególności na miasto Warszawę z przed­
mieściem Praga dodatkową, a na inne miasta nową, 
Pobrać się mającą według następujących prawideł:
, 1) Miasto Warszawa z przedmieściem Praga zapła­

ci ze swych nieruchomości, tytułem kontrybucji doda­
tkowej i wniesie do swej Kassy Ekonomicznej, na raz 
Jeden Vmn trzy od sta, w stosunku dochodu oznaczo­
nego w spisie ogólnym dochodu z domów i budowli 
miasta Warszawy i przedmieścia Pragi na r. 1861.

2) Inne miasta, prócz Warszawy i przedmieścia 
“fagi, wniosą do Kass Skarbowych, tytułem kontrybu­
cji, także na raz jeden, podwójną ilość rocznego po­
datku, podymnego z szarwarkiem.

3) Wyłączone są od tej kontrybucji:
a) Domy po miastach, wchodzące do składu majo­

ratów, Najmiłościwiej po roku 1831 darowanych;
b) Nieruchomości i domy Rządowe, tudzież pod Za­

rządem Władz będące, co jednak nie ma się stosować 
do zostających w wieczystej dzierżawie, lub w posia­
daniu emfiteutycznem;

c) Domy należące do Duchownych, obciążone już 
oddzielną kontrybucją na Duchownych nałożoną.

4) Termin do zapłacenia niniejszej kontrybucji, bez 
exekucji, oznacza się:

a) W mieście Warszawie, od 8 (20) Stycznia, do 
Włącznie 19 (31) Stycznia 1864 r.;

b) W innych miastach, od 29 Stycznia (10 Lutego) 
do 13 (25) tegoż roku.

5) Przeciwko uchybiającym tych terminów, użytą 
będzie exekucja z konwojem wojskowym, a nadto ma 
być od nich pobrana, za pomocą tejże exekucji, oprócz 
kontrybucji, jeszcze tytułem kary, co następuje:

a) W mieście Warszawie:
Kto płacić będzie kontrybucją po d. 19 (31) Sty­

cznia 1864 r., aż do dnia włącznie 3 (15) Lutego tegoż 
roku, pobranem zostanie od niego, tytułem kary,25/ioo 
wyraźnie dwadzieścia pięć od sta, w stosunku summy, 
jaka tytułem kontrybucji na niego przypada. Kto zaś 
płacić ją  będzie po dniu 3 (15) Lutego 1864 r., pobie­
rze się od niego takimże tytułem5’/ l00, wyraźnie pięć­
dziesiąt od sta, w stosunku przypadającej na niego 
summy kontrybucyjnej;

b) W innych miastach:
Kto płacić będzie kontrybucją po d. 13 (25) Lutego 

1864 r., aż do włącznie 27 Lut *go (10 Marca) tegoż 
roku,pobierze się od niego kara 2y IOO, wyraźnie dwa­
dzieścia pięć od sta, w stosunku przypadającej na nie­

go kontrybucji.
Kto zaś płacić ją  będzie po d. 27Lutego (10 Marca) 

1864 r., pobierze się od niego takimże tytułem i od 
tejże kontrybucji 3%oo, wyraźnie pięćdziesiąt od sta.

6) Poborem szczegółowym kontrybucji, zajmować 
się będą Kassy miejskie, pod nadzorem swych Magi­
stratów, które zalegających kontrybuentów wskazy­
wać powinny konwojom wojskowym do exekucji, a po­
brana do tych Kass kontrybucja z miasta Warszawy 
pozostawać będzie w Kassie ekonomicznej tegoż miasta.

Z innych miast do Kass Skarbowych wnoszoną być 
ma.

7) Do zapłacenia kontrybucji, obowiązani są zarzą­
dzający nieruchomościami i domami, bądź to Właści­
ciele, bądź inne osoby, co nienarusza stosunków mię­
dzy temi osobami, a Właścicielami zachodzić mogą­
cych.

8) Kontrybucji pobranej, nadawać będzie przezna­
czenie Namiestnik Królestwa, która przeto oddziel­
nie ma być kontrolowaną.

Wzywam przeto Radę Administracyjną, o wydanie 
stosownych rozporządzeń, wykonanie tego postano­
wienia na celu mających.

Rada na posiedzeniu dnia 27 Grudnia (8 Stycznia) 
1863/4 r. poleciła takowe postanowienie Namiestnika 
zakommunikować Komisjom Rządowym Spraw We­
wnętrznych, oraz Przychodów do Skarbu, a zarazem 
podać postanowienie to do powszechnej wiadomości 
przez ogłoszenie w pismach publicznych. (Dz: Pow:)

Z  Petersburga, 5 Stycznia.
Przez Najwyższy Rozkaz dzienny w wydziale komu­

nikacji i budowli publicznych, zd. 21 Grudnia, zosta­
jący przy głównym Zarządzie komunikacji i budowli 
publicznych, z prawem zasiadania w Radzie tego Za­
rządu, Jenerał-Lejtnant inżenjerji Szuberski, przezna­
czony został na Naczelnika Zarządu komunikacji 
w Królestwie Polskiem, w miejsce Jenerał-Majora in­
żenjerji Kierbedzia, który pozostaje Członkiem Rady 
głównego Zarządu komunikacji i budowli publicznych.

Przez Najwyższy Rozkaz dzienny w wydziale woj­
ny, z d. 21 Grudnia, Dowódca Orłowskiego pułku pie­
choty, Pułkownik, Baron Fridrichs 2, przeznaczony 
został do pełnienia obowiązków Ober-Policmajstra m. 
Warszawy, z zaliczeniem do piechoty armji, a dotych­
czasowy Ober-Policmajster, liczący się w pieszej po- 
lowej artylerji, Jenerał-Major Lewszyn 2, na Członka 
Audytorjatu polowego wojsk w Królestwie Polskiem, 
z pozostawieniem w tejże artylerji. (Dz: Pow:)

W Wilnie, dnia 9go b. m , w tamecznym K 'ście­
le Katedralnym, odbyła się instytucja i instalacja 
trzech nowo mianowanych Prałatów: Dziekana m. 
Wilna, Proboszcza Wileńskiego Parafialnego Kościo­
ła  Ś. Ja n a , Doktora Teologji X. Antoniego Nieme/cszy;



W ikarjusza Wileńskiego Katedralnego Kościoła, X. 
Edwarda Tupalskiego, i Dziekana Wilejskiego Powia­
tu , Proboszcza Radoszkowickiego Kościoła, Mag: Teol: 
X. P iotra Żylińskiego.

Z pranintjl,
Z  Gttbernji Lubelskiej. W Dz: Pow: N r 284 uczy­

niono wzmiankę o wykomenderowaniu kilku oddzia­
łów przeciwko bandom w środkowej części Gubernji 
Lubelskiej,—teraz podają się rezultaty działań tych 
oddziałów.

Oddział z Kraśnika pod dowództwem Majora Za­
wadzkiego, łącznie z oddziałem z Lubartowa, pod do­
wództwem Podpułkownika Rakuzy, ścigając, bandy 
Mareckiego i Leniewskiego od Bełżyc na północ przez 
Wąwolnicę, odbył m ałą utarczkę w dniu 7 (19) G ru­
dnia r. z. pod wsią Przybysławicami niedaleko Mar­
kuszowa. W utarczce tej brała udział kawalerja do­
wodzona przez Porucznika Jefimowa. Powstańców za­
bito 6, zabrano broń i 11 jeńców, w liczbie których 
b. austrjackiego oficera Ozera. Ze strony wojska ra ­
niono 1 dragona. — W dniu zaś 8 (20) Grudnia r. z. 
pomiędzy wsiami Brzyzą i Świdrami przyszła z Gali­
cji pod dowództwem Ćwieka banda powstańców z 130 
ludzi złożona, w liczbie których znajdowało się kilku 
przywódców, a mianowicie: Dąbrowski, Grzymała, 
Pióro, Babski i do 20 innych osób, tytułujących się 
pułkownikami, majorami, kapitanam i i adjutantami. 
Banda ta  udała się leśnemi drogami w kierunku Za- 
rajca. Ponieważ z otrzymanych poprzednio doniesień, 
liczba tej bandy była przesadzoną, dla skuteczniej­
szego przeto przeciwko niej działania, wysłano o go­
dzinie 3 z rana w dniu 9 (21) Grnduia r.z . z Janowa 
dwie kompanje, pół szwadronu dragonów z 30 koza­
kami pod dowództwem Podpułkownika Zwiagińcowa 
w kierunku Stojaszyna, a z Zaklikowa przez Zdziecho- 
wice na Potok-wielki dwie kompanje z 30 kozakami 
pod dowództwem Majora Łukaszewicza; na przypa­
dek zaś zwrócenia się bandy ku granicy, wysłano 
z Janowa jedną kompanję z objeżdczykami ku Świ­
drowi, a z Huty-Krzeszowskiej ku Marnotom także je­
dną  kompanję.

Powstańcy idąc t a  Zarajce i Polichnę, dowiedzie­
li się, że sprawa ich w Polsce znajduje się w złym 
stanie, postanowili przeto wrócić za granicę, rozdzie­
liwszy się poprzednio na dwie części, z których je ­
dna udała się na Potok-wielki, gdzie spotkana przez 
oddział Zaklikowski, zupełnie zniesioną została. Na 
miejscu legło i ciężko raniono 40, ujęto 15 powstań­
ców, zabrano broni 61 sztuk, bagnetów 70 i t. d. 
Wojsko żadnej nie poniosło straty. Druga zaś część 
z 50 pieszych i 20 konnych złożona, z dowódzcami, 
udała się na południe przez Rysaków, gdzie p rze­
szedłszy granicę, uniknęła zagłady. Podczas ściga­
nia tej bandy, ujęto jednego powstańca i zabrano 
kilka sztuk broni. Jeńcy zeznali, że bandy Ćwieka, 
Grzymały i innych były liczne, lecz przed przejściem 
granicy rozbiegły się; pozostało tylko 130 ludzi.

W ogóle północna i południowa część Gubernji Lu­
belskiej wolne są od band; o dzia łan iach  zaś oddziału 
w ysianego  z Brzeskiej szosy, w celu zniesienia band 
istniejąi ycli jeszcze w śiodkowej części Gubernji, nie 
o tr z y m a n o  dotąd doniesień; lecz podług zawiadomie­

nia Jenerał-Lejtnanta Maniukina, były dowódzca ban­
dy Krysiński, w skutek kłótni z Krukiem wynikłej o 
rozbicie go przez Majora Hryniewieckiego w dniu 5 
(17) Listopada pod Rososzą (za co K ruk zamierzał 
oddać go pod sąd), porzucił bandę i udał się podo­
bno do Warszawy.

Z  Radomia. Wyrokiem Sądu wojennego polowego, • 
skazany został na karę śmierci przez rozstrzelanie: 
Franciszek Łuszczewski, junkier z pułku Smoleńskie­
go piechoty imienia Jenerał-A djutanta Hrabiego A- 
dlerberga, za zbiegostwo i bytność w bandzie pod 
obcym nazwiskiem; który to wyrok wykonany został 
w Radomiu w dniu 18 (30) Grudnia r. z. o godzinie 
H ej z rana. (Dz: Pow:).

Andrzej Nakielski, Obywatel, b. Urzędnik, Emeryt, 
przeżywszy la t 76, wczoraj zakończył życie. W cięż­
kim smutku pogrążone Córki wraz z Familją, zapra­
szają na exportację zwłok, jutro o godz: 3ej po po­
łudniu, z Kościoła XX. Reformatów , na cmentarz Po- ' 
wązkowski; oraz na żałobne Nabożeństwo w dniu 
exportacji, w godzinach rannych odbyć się mające.

Podobało się Wszechmocnemu BOGU zasmucić bo­
leśnie Rodziców, śmiercią najukochańszego syna Bro­
nisława Rozbickiego, la t 5 mającego. BÓG go powołał 
do Chwały Swojej; niech będzie Święta Jego wola. 
Zasmuceni Rodzice, upraszają Przyjaciół i Znajomych, 
aby raczyli przybyć na odprowadzenie zwłok, ju tro  o 
godz: 2giej po południu, z Kościoła XX. Bernardynów, 
na cmentarz Powązkowski.

Na dniu 6 Stycznia r. b., zakończył nagle życie, 
w dziedzicznej wsi Solecznikach, Karol Wagner, Ma­
gister Farmacji i jeden z ostatnich już Członków za­
łożycieli Cesarskiego Tow: Lekarskiego w Wilnie.

Matka z rodzeństwem, składa najczulsze podzięko­
wanie Osobom obecnym na pogrzebie ś. p. Pauliny 
Weidner, w kwiecie wieku zgasłej, wczoraj na cmen­
tarz Ewangelicko-Augsburgski odbytym.

Przyjechali do Warszawy, Jenerał-Majorowie z or­
szaku J e g o  Ce s a r s k ie j  M o ś c i  Naczelnicy wojenni: 
Xiążę Witgenstein z Włocławka i Xiążę Szacbowskt 
z Olkusza; wyjechał zaś Tajny Radca Ostroicski Hila­
ry do Lublina.

W tych dniach otwartym zostanie w domu Hr: Za­
mojskiego przy ulicy Mazowieckiej, Zakład porady le­
karskiej. W zakładzie tym w stale oznaczonych dniach 
i godzinach, chorzy niezamożni za opłatą jednej zło­
tówki, ubodzy zaś bezpłatnie znajdą we wszelkich cho­
robach poradę lekarzy, szczególniej słabościami temi 
zajmujących się, pomoc chirurgiczną, m aterjały opa­
trunkowe i lekarstwa za zniżoną cenę lub darmo. Za­
kład taki istotnem dobrodziejstwem będzie dla W ar­
szawy; dotąd niezamożni jej mieszkańcy, albo zasta­
wiali i sprzedawali swoje sprzęty, aby wynagrodzić 
lekarza, albo stawali sięjego dłużnikami. Są tacy co 
wstydząc się kilka złotych ofiarować lekarzowi, wolą 
nic nie dać, a choć mu życie zawdzięczają, BÓG za­
płać nie powiedzą i na ulicy głową niekiwną. W no­
wym zakładzie fałszywy wstyd za drzwiami zostanie? 
za złotówkę każdy ma prawo żądać porady i najskru­
pulatniejszego zbadania, przez lekarza specjalnie od­
dającego się leczeniu choroby. Cierpiący np. na oczy, 
znajdą w zakładzie okulistów, na choroby k rtan i lub



piersi, lekarzy wyłącznie temi zajmujących się cho­
robami. Potrzebujący operacji, biegłych i doświad­
czonych chirurgów. Matki mogą przyprowadzać dzie­
ci, dla których również osobni będą lekarze. Wszy­
t y  mniej zamożni czy zupełnie ubodzy, w zakładzie 
dokładniej zbadani być mogą, niż w mieszkaniu le ­
karza w godzinach po południowych, kiedy niepodo­
bieństwem jest fizycznem każdego z licznych pacy- 
entów starannie o jego cierpienia wypytać. Lekar­
stwa tamże lub ubogim bezpłatnie rozdawane, zachę- 
cić powinny mniej zamożnych mieszkańców do szu­
kania pomocy lekarskiej |w zakładzie, dotąd bowiem 
Wygórowana cena lekarstw, nie jednego od radzenia 
się lekarzy wstrzymywała, i wpędzała w choroby nie- 
aleczone lub śmiertelne. Zakład nowy, ułatwiając 
chorym niezamożnym pomoc lekarską i wdrażając 
ich do szukania takowej, przyczynić się może do po­
dniesienia stanu zdrowia w naszem mieście w ogó­
le,a w szczególe do zmniejszenia liczby chorych w Szpi­
talach, oraz ich śmiertelności; obok tego wpłynąć 
Powinien na obniżenie ceny lekarstw, w ogóle dro- 
80 i po cenach dowolnych wydawanych (chociaż temu 
Aptekarz, korrespondent Tyg: Illustr: przeczy, staje 
W obronie złoconych papierków, przywodząc, że cena 
zWyczajna lekarstw u nas nie wiele jest wyższą nad 
ztoty?). Niewątpliwie także zakład ten posłużyć mo­
że za zachętę lekarzom do poświęcenia się wyłączne­
go niektórym tylko chorobom'', jak to gdzieindziej 
cddawna ma miejsce, a niezawodnie wyższe korzy­
ści i dla nauki i dla ludzkości zapewnia. Dla tego 
^radością witamy zakład tak znakomitej użyteczno­
ści, i mamy nadzieję, że pod kierunkiem zacnych 
lekarzy jego twórców, wkrótce zbawienne wyda 0- 
woce.

Towarzystwo ekonomiczne Dorpackie, zebrało się 
22go z. m., dla roztrząsania kwestji o założeniu sto­
warzyszenia kredytu gruntowego. Wybrano Komissję 
dla ułożenia projektu i przedstawienia takowego na 
Posiedzeniu w dniu 25 b. m.— W Saratowie powzięto 
Projekt uorganizowania poczty miejskiej.

W Kijowie dnia 20go z. m., o 7ej wieczorem, wi­
dziano prześliczne zjawisko zorzy północnej. Trwała 
°na blizko przez póltory godziny.

W Smyrnie Sułtan pozwolił budować Katedrę Ka­
tolicką, ze składek pobożnych na ten cel. Arcy-Biskup 
krządza także loterję fantową. Rząd franeuzki zaś 0-
harował 10,000 fr.

W Woolwich aeronauta Coxwell, wzniósł się balo­
nem wraz z Oficerami przeznaczonemi do zebrania 
spostrzeżeń nad manewrami 2ch dywizji wojsk zgro­
madzonych w okolicy. Jest to dalszy szereg doświad- 
^eń w celu zastosowania żeglugi powietrznej do sztuki 
Wojennej.

W Bruxelliod3 b. ns. używają ślizgawki; wielki staw 
Ogrodu zoologicznego, służy za pole do popisów zręcz­
ności jeżdżących na łyżwach. Damy w zabawie" tej 
^ynny przyjmują udział.

Wiadomości Zagraniczne.
■ ANGLIA, Londyn', 4ęo Sfyr::. — jLłńbrta tarcza 
torbowa, która od czasu zgonu Xirciu Alberti, wisiała
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nad wielkim wchodem aamku windsorskiego, została 
zdjętą w dzień Nowego Roku i pomieszczoną w Kapli­
cy zamkowej. Z okoliczności tej wnoszą, że Królowa 
zaniecha ścisłego odosobnienia w jakiem żyła dotych­
czas. — Xiążę i Xiężna Walji, opuścili w Sobotę Os­
borne, i udali doFrogmore-House.— Francja dotych­
czas jeszcze nie przyjęła proponowanej przez Anglję 
konferencji, go wywołuje pewne nieukontentowanie 
w Londynie. Z drugiej strony znowu mówią o nocie ga­
binetu francuzkiego do berlińskiego oświadczającej, że 
przekroczenie Eidery przez armję pruską uważane 
będzie za casus belli. Podobny krok Francji dobrze by 
tu widziano, ale zdaje się że dotychczas wiadomość ta 
nie potwierdza się.— Krąży wieść, iż Lord Cowley do­
niósł z Paryża, że P. Drouyn de L/iuys, zamierza po­
dać się do dymisji, nie wzmiankując wszakże, jakie 
znaczenie podobna zmiana w gabinecie francuzkim 
mieć by mogła. Również donosi Poseł angielski, że 
rząd franeuzki dał Komisji adresowej Ciała Prawoda­
wczego zaspokajające objaśnienia w kwestji mexykan- 
skiej. W skutku przyrzeczenia gabinetu waszyngtoń­
skiego, iż nie wystąpi nieprzyjaźnie przeciw nowej mo- 
narchji, Arcy-Xiążę Maxymiljan przyjął ofiarowaną, 
mu Koronę, a Francja wycofa swe wojska, jak można 
najspieszniej. Osadzi ona tylko najważniejsze punkta, 
a po uorganizowaniu armji mexykanskiej, wycofa re­
sztę żołnierzy. Organizacja armji krajowej ma mieć za 
podstawę utworzenie legji cudzoziemskiej, liczącej 
12,000 ludzi. (Staats- Anz:).

FRANCJA. Paryż, 4%o Stycz-'.— Dzienniki prostu­
ją niektóre szczegóły podane o noworocznem przyję­
ciu dyplomatycznem w Tuilerjach. I tak, mylną jest 
wiadomość, że Cesarz przeszedł około Lorda Cowley, 
nie przemówiwszy do niego. Owszem J. C. Mość roz­
mawiał z Ambasadorem angielskim a jeszcze dłuższą 
rozmowę zawiązał z nim na zebraniu 2 b. m. wieczo­
rem, co wszakże nie przeszkadza, iżby stosunki mię­
dzy gabinetami francuzkim i angielskim, nie były za­
drażnione. Szczególniej troskliwie wypytywał się Ce­
sarz o zdrowie Królowej W iktorji, Do Xięcia Metterni- 
cha rzekł, że spodziewa się, iż stosunki między Francją 
i Austrją, będą również dobre w 1864 jak w 1863. Na 
krótki czas przed końcem posłuchania, Cesarzowa we­
zwała Xięcia Melternicha, który miał u J. C. M. długie 
posłuchanie. — Posiedzenia rady Ministrów mają na­
dal regularnie odbywać się we Środy i Soboty.— W Pa­
ryżu spodziewany jest Kontr-Admirał Reynaud.— P. 
Ihiruy wyjechał do Bordeaux na uroczystość poświęce­
nia Liceum Cesarskiego, pomieszczonego w ustąpio­
nych na ten cel koszarach.— Zapewniają, że Arcy-Xią- 
żę Maxymiljan przybędzie do Paryża w Lutym, a od­
płynie do Mexyku dopiero w Marcu.

Znany ekonomista P. Ludwik Wołowski, przy orga­
nizowaniu biura paryzkiej Akademji nauk moralnych 
i politycznych na pierwszy kwartał r. b., mianowany zo­
stał Vice-Prezesem.

Ostatnie Wiadomości
Donosiliśmy już, żeLord Russel, przesłał do Frank­

furtu n ow ą  notę w kwestji Xię/.t<v. Nota pomieniona 
Zrtk' m>nmiikow»ną została przez Prezydjum bunde- 
stagowi ua posiedzeniu d. 7 b. m. Wzywa onapowtór-
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nie związek do zgodzenia się na konferencje uczestni­
ków traktatu Londyńskiego w Londynie lub Paryżu, 
odbyć się mające, i do wysłania na takowe Reprezen­
tanta. Związek powinien się na to zdecydować nim wy­
buchnie wojna zDanją. Nota Angielska zaprzecza 
związkowi prawa, czynić roszczenia korony Chrystia­
na IX, do Szleswig-Holszynu zawisłemi od pewnych 
warunków i upatruje jedynie w spełnieniu traktatu 
Londyńskiego rękojmie świętości traktatów i stanu po­
siadłości Europejskich. Wspomniona nota zo stała za­
razem zakommunikowaną wszystkim uczestnikom 
traktatu Londyńskiego.

Król Duński oglądał 5go b. m., fortyfikacje Frie- 
drichstadtu, 7go przybył z Xięciem następcą do Flens- 
burga, a następnie przez Sonderburg i Kersor miał 
się udać do Kopenhagi na posiedzenie rady państwa. 
W Kopenhadze panuje wielka czynność, mianowicie 
w warsztatach marynarki, a to celem wystawienia jak 
najspieszniej należytej floty.—Specjalni Pełnomocnicy 
Rosji i Anglji, PP. Fwers i Wodehouse, wyjechali 7go 
b. m. z Kopenhagi.

Potwierdza się wiadomość, że Rządy Prus i Austrji, 
przesłały drugorzędnym Państwom związkowym no­
tę, w której zwracają ich uwagę na rosnącą agitację 
w Niemczech, tworzenie się oddziałów ochotników, to­
warzystw mających na celu zbrojenie się i t. p. P ra­
wodawstwo związkowe z 1854 r., podaje środki ure­
gulowania podobnych stowarzyszeń, i dla tego Posło­
wie Prus i Austrji, mają polecenie skłonić inne rządy 
do utrzymania ich powagi i spokojności w Niemczech.

Paryzki Constitutionnel, w artykule przez P. Limay- 
rac podpisanym, wykazuje trudności porozumienia 
się w kwestji "duńsko-niemieckiej.— Telegram z Lon­
dynu, 9go datowany, że Xiężna Walji, powiła syna. 
Stan zdrowia J. K. Wysokości jest pomyślny.— Times 
uważa kampanję w Szleswigu, jako pewną. Flota ka­
nałowa powinna, zdaniem tego dziennika, odpłynąć 
dla poparcia dyplomacji angielskiej i interesów An­
glji. Anglja sympatyzuje zDanją, ale sympatja i 
wmięszanie się, są to rzeczy rozmaite. Parlament za­
twierdzi wszelką politykę Rządu, która pokój utrzyma 
i honor zasłoni. Parlament został zwołany na 4 Lutego.

Z Kopenhagi 8 b. m. donoszą, że pierwszą czynno­
ścią Ministra ąuaade, było przesłanie Austrji i Pru­
som, jako mandatarjuszom związku przy zawieraniu 
umów z r. 1851 i 1852, zaproszenia na konferencję do 
Kopenhagi lub Hamburga, celem wprowadzenia w wy­
konanie tych um ów .- Król duński i Xiążę Następca, 
przybyli 8 b. m. rano do Kopenhagi, - r -  Z New-York 
z 30go z. m. donoszą, żebombardowanie Charlestonu 
nie ustaje. Spalono 12 domów wewnątrz miasta.— 
Komitet pożyczkowy berlińskiej Izby deputowanych, 
odrzucił d. 9 b. m. propozycję 12-miljonowej pożyczki. 
Tegoż dnia w Berlinie głoszono, że skutkiem nagiej 
zmiany zdania w Paryżu, są widoki dojścia do skutku 
konferencji Londyńskiej. (Nord.).

z najrozm aitszych warstw społecznych uzdrowione zostały 
z chorób, k tó re  ich po k ilkadziesiąt la t męczyły. Do rzędu 
tak ich  przykrych i up'orczywych chorób na leżą  utrudnione 
traw ienie i nadwerężenie funkcji żyw otnych, zatwardzenie, 
ostrość k rw i, k u rc ze , spazmy, d y a rje , drażliwość n e r w ó w ,  
cierpienia wątroby i nerek, bladaczlia, bicie serca, nerwowe 
bóle głowy, głuchota, szum w głowie i uszach, zawrót, kol­
k i między łopatkam i i w innych częściach ciała, chroniczne 
zapalenia, cierpienia żołądka, wysypki skórne, febra, skro­
fuły, zepsucie soków, b rak  krwi, suchoty, wyniszczenie, p"; 
ch lin a , reum atyzm , p e d o g ra , influenca, gryppa, nudności 1 
wymioty, nawet w ciąży, po jed zen iu , lub na  m orzu , upa
J .  I_ -1. 1 • 1___ 1   1. r  1 _- A.nł A nknklA m  A AfTAmU
w J  ? ii a, TV C L v» KjLCfyOJ , p u  JCU/JljUIU , ‘ “ W y - i

dek sił, splin, kaszel, astm a, ból p ie rs i , osłabienie ogólne, 
bezsenność, niespokojność, hysterje, drżenie, w stręt do to-
warzystwa lub poważnego zajęcia, brak  pam ięci, uderzenie 
do głowy, m elancholje i t. p. g o , o o o  kuracji rocznie.— Tei1 
doskonały środek pożywny i lek a rsk i, sprzedaje się w pu­
szkach M aczanych, cechą B arry  du B arry, oraz sposobem - 
nżycia opatrzonych, po cenie %  kil: 2 fr: 25 c.; %  kil: * ,  
f r : ; l kil: 7 f r : ; 6 kil: 32 f r : ; 12 kil: 60 f r : ; w Składach 
B arry  du B arry e t Comp:, N r 77 , R egen t-S tre tt w Londy­
nie, 36 Place Yendome w Paryżu, 12 ruc  1’E m pereur w Bra- 
x e ll i , 2 via Oporto w Turynie , i u  Tegelston-Thornlej 16 
na  Bolszoj Morskoj w St P e tersburgu . (4)

D O N IE SIE N IA .
Dnia 9go b. m ., osoba wyszedłszy z H andlu P. Henryka 

Bełczykiewicza , idąc ulicą Długą , M iodow ą, Senatorską, 
Placem  T ea tra ln y m , W ierzbową , koło pałacu  Skwarcowa, 
do ulicy Mazowieckiej, Szpitalną, B racką, aż  do swego mie- ( 
szk an ia , N r 1591 , dom Wgo Motylióskiego , zgubiła Bu- ■ 
c i S i i  prunelow e; przeto prosi znalazcy o oddanie do R e ' 
dakcji K urjera  W arszaw skiego, albo też pod wspom niony. 
N um er do S tróża Tomasza, za co otrzym a nagrodę. Buciki t 
te  z Fabryki Pieniążka, oznaczone Nrem 9.

*| W Niedzielę wieczorem, przechodząe ulicą Źura-|j 
lwią, Kruczą, Aleją Jerozolimską, Bracką i Chmicl-2 
Iną, został zgubiony KOŁNIERZ ELKOWY, z pod-, 
Iszewką białą, poudesua.—Łaskawy Znalazca raczyj 
|go zwrócić, za nagrodą, na ulicę Chmielną, pod Nr, 
1l530. — Stróż miejscowy wskaże poszkodowaną.

Zgubiono P a g p o t - t  pruski, pod N r 1,700 d la E . Sku- 
delnego w W rocławiu wydany; łaskaw y znalazca raczy g° 
odesłać do Kotlin, przez Stację Rokiciny.

Onegdaj w południe zim na stopni 2. W czoraj rano zimn* 
Stopni 5, w południe zim na stopni 3. Dziś rano zim na st: 5.

W czoraj rano  wysokość w o d y  n a  W iśle stóp  4 cali o . Dzł 
rano  stóp  4 cali 6. (Przyb:).

Teatr R o z m a i t o ś c i .  D ziś, Zona k tó ra  zw odzi m(' 
ia .— P ierw sza  w ypraw a.

T e » 4 lP  W 8 ® M li.  Ju tro , Trubadur.

P U  B A K R Y  B E V A L E 8 C I B B A .—N a pociechę 
cierpiącej ludzkości, co tysiącznych doznała zawodów , na  
ra tu n ek  ubóstw a, k tóre  ostatn i grosz na  bezskuteczne wy­
dawało le k i ,  zjawił się ten  wyborny ś ro d ek , co chroniczne
i wycieńczające choroby usuwa, i słabość, i ból, siłą 1 zd ro­
wiem zam ienia. Cudownem tern lekarstw em  tysiące osob

S Ł sa rs — D. oStycznb
r  b .: za obligi skarbowe 100  rs. oprócz kuponu 4% , żądaj! 
rs  79 k. 90; za  listy zast: 3go okresu oprócz kup: za 1’ 
rs., żądają rs. 14 k. 2 '/6, d a ją rs . 13 k. 98V6; za akcje drogj 
żelaznej W .-W . za sztukę żąda ją  rs. 67, dają rs. 66 kop: 50* 
z a  akcje drogi żelaznej W.-Bydg:, po rs. 100 i 5* 0, żądają t* 
78 kop: 50, d a ją rs .  78. W artość  kuponu bieżącego od obi'" 
gów skarbowych rs. 1 kop: 10 , od listów zastawnych k. 2% 

® e s s f  W «W M »s*w «stŁ le. — D nia 8 b. *
płacono: Za korzec pszenicy od rs . 4 k. 12%  do rs. 4 k . 5°’ 
ży ta  od rs. 2 k  30 do rs. 2 k. 40; g rochu polnego od r3 2 kop 
70 do rs. 2 k. 90; gryki od rs. 3 do rs. 3 k. 30: jęczmiefl1 
rs . 2 kop: 40; owsa rs. 1 kop: 65; kartofli rs. 1 kop: S,’| 
— Za wiadro okowity próby lo te j płacono od rs. 1 kop: 37 - 
do rs . 1 kop: 43% , za  garniec od kop: 45 do kop: 47. \

W Drukarni Kurjers W.wsawafei8io. — Z* poswoleaiero Cwr&ry R»ąaaw«i.


